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Krwawa tragedja na sali Koncertowej 
Odpalony konkurent zabił księżniczkę egipską 


oddając do niej pięć strzałów rewolwerowych 


WIEDEŃ, 4 listopada. 


W sobotę wieczorem wielka sala Konzerthausu w czasie 


koncertu znanego skrzypka Vasa Prihoda była widownią KRWAWEGO DRAMATU. 
Były rotmistrz austrjacki, baron Gärtner w przerwie STRZELIŁ Z REWOLWE- 


RU 5 R 
Mufti Bey'a. 


Y do egipskiej księżniczki Vivi Ived, 28-letniej córki byłego ministra Egiptu, 
Księżniczka zmarła natychmiast, 


Sprawca został niezwłocznie areszto wany. 
Publiczność zaniepokojoną strzelaniną zdołano uspokoić i nakłonić do wysłuchania 


koncertu. 


Aresztowany baron Gärtner podał jako powód zabójstwa opór księżniczki, która 


nie chciała wyjść za niego zamąż. 


W sprawie dalszych szczegółów dyrekcja policji komunikuje, 


że baron Gärtner 


miał niewielkie dochody i w małżeństwie z księżniczką widział wyjście z finansowych 


swych kłopotów. 


Baron Gźrtner oświadczył dalej, że zamordowaną kochał i w chwili zamachu nie 


wiedział co czyni, 


Ojciec jej sprzeciwiał się temu małżeństwu, a baron Gartner w obawie, że księż- 
niczka w najbliższych dniach wyjedzie naza wsze do Egiptu, postanowił ją zastrzelić. 


Lekarze ustalili, że morderca w chwili zbrodni był nieco podchmielony, ale znajdo: 


wał się w stanie zupełnej odpowiedzialności, 
NESITEUETZEN WE EV < ZX PWTERZAZE I 


(PAT) 


Rolnicy włoscy w hołdzie Mussoliniemu) Ostatnie sensacje 


Wielkie manifestacje chłopskie na cześć 


RZYM, 411. Dwa olbrzymie pochody, z 
których pierwszy liczył około 40.000, a dru- 
gi 25.000 rolników, przybyłych z całego kra- 
ju, przeciągały wczoraj rano ulicami miasta, 
kierując się na Piazza di Venezia. 

Pomimo nieustającego deszczu, zebrane 
na ulicach tłumy publiczności witały owacyj- 
nie przechodzące obok nich malownicze gru- 
py z rozmaitych okolic, przybrane we wspa- 
niałe kostjumy regjonalne i poprzedzane 
przez orkiestry. 

Na Piazza di Venezia złożono wielką ilość 
wieńców na grobie Nieznanego Żołnierza. 

Na wielkich schodach, obok pomnika, 
znajdowali się członkowie rządu i przedsta- 
wiciele władz. 

Około południa wszyscy rolnicy, zgroma- 
dzeni na Piazza di Venezia, witali owacyjnie 
Mussoliniego, który z balkonu pałacowego 
wygłosił przemówienie, podkreślając głębo- 
kie znaczenie tego zgromadzenia przed gro- 
bem Nieznanego Żołnierza, w przeddzień 
10-ej rocznicy zwycięstwa, które osiągnięte 
zostało dzięki wysiłkom chłopów włoskich. 
Mussolini witał serdecznie przybyłych rol- 
ników, obiecując im, że rząd faszystowski 
zrobi jeszcze wiele dla dobra rolnictwa. 

„Pragnę — mówił Mussolini — aby rol- 
nictwo postawione zostało na pierwszym 
planie gospodarki włoskiej, a to dla zupełnie 
uzasadnionych powodów; narody, które po- 
rzucają ziemię i jej uprawę, skazane są na 
upadek. Zbytecznem jest podkreślać konie- 
czność powrotu do ziemi, jeśli ona została 


opuszczona”. 

Mussolini dodał następnie, że pragnie 
okazać rolnikom swą wdzięczność. jako fa- 
szysta, oświadczając, że faszyzm, chociaż 


zrodzony w mieście, nie zdołałby nigdy oba- 
lié dawnego ustroju bez potężnego poparcia 
rolników. Wśród frenetycznych oklasków, 
Mussolini zakończył słowami: „Pragnę nade- 
EEEE TELT WAIKATO 


Zjazd młodzieży wiejskiej 
w Łodzi 


W dniu dzisiejszym odbył się pod prze- 
wodnictwem posła Dratwy zjazd wojew. zw. 
młodzieży wiejskiej, grupującej się przy C. 
Zw. Kółek Roln, Zjazd poza sprawami natu- 
ry organizacyjnej postanowił wśród oklas- 
ków wysłać depeszę z wyrazami hołdu dla 
p. Prezydenta Rzpl. i p. Marszałka Piłsud- 
skiego. Zjazd z dużem zadowoleniem pod- 
niósł zasługi magistratu m. Łodzi za okaza- 
ne zjązdowi usługi w formie udzielenia bez- 
płatnie sali, bezpłatnie kina Oświatowego i 
pokazu okazów w Muzeum Miejskiem, 


wszystko, abyście się czułi dumnymi, że je- 
steście chłopami. Gdy za pięć lat spotkamy 
się tutaj ponownie, to węzły, zadzierzgnięte 
dzisiaj pomiędzy ustrojem a rolnictwem, sta- 
ną się jeszcze bardziej nierozerwalnemi. — 
Z dumą stwierdzam, że jestem waszym przy- 


„II Duce“ w Rzymie 


jacielem, waszym bratem, waszym przywód- 
cą i spodziewam się was poprowadzić ku 
wielkiemu świetlanemu zwycięstwu”. 

Po długotrwałych burzliwych manifesta- 
cjach na cześć Mussoliniego, rolnicy rozeszli 
się do domów. 


Polityczna herbatka u min. Zaleskiego 


Polska pragnie dojść z 


KRÓLEWIEC, 411. W dniu dzisiejszym 
po poł. odbyła się w hotelu Berliner Hol w 
siedzibie delegacji polskiej u min. Zaleskiego 
herbatka prasowa, na którą przybyli przed- 
stawiciele wszystkich pism niemieckich w Kró 
lewcu, oraz wszyscy przybyli do Królewca na 
konferencje polsko-litewską. Dziennikarze 
litewscy zjawili się również pod przewodnic- 
twem szeła prasowego redaktora Turauska- 
sa, dziennikarze litewscy informowali się o 
poglądy min. Zaleskiego na sytuacje w roko- 


Litwą do porozumienia 


waniach polsko-litewskich. Min. Zaleski o- 
świadczył, że Polska pragnie dojść z Lilwą 
do porozumienia i gotowa jest realizować to 
porozumienie stopniowo. 


Dziennikarze niemieccy informowali się u 
posła Knolla co do stosunków polsko-niemiec- 
kich. 


W serdecznym nastroju herbatka przecią- 
gnęła się około 2 godzin i zakończyła się 
wspólną fotografją. (PAT) 


Zamknięcie Kongresu P. P. S. 


Wybór członka 


SOSNOWIEC, 4.11. W ostatnim dniu o- 
brad kongresu PPS poseł Pużak w zastęp- 
stwie posła Ze? wygłosił referat w 
sprawach samorządnych, nad którym następ- 
nie rozwinęła się ożywiona dyskusja. Po u- 
chwaleniu zgłoszonych wniosków, a m. in. w 
sprawie łączności klubów parlamentarnych 
PPS. i mniejszości, zwiększono ilość członków 
rady naczelnej z 52 na 63 oraz dokonano wy- 


rady naczelnej 


boru członków rady, komisji rewizyjnej i są- 
du partyjnego. O godz. 13 przewodniczący 
kongresu poseł Żuławski zamknął obrady, Wy 
brano prezydjum rady naczelnej z prezesem 
Diamandem i Bobrowskim, zastępcą prezesa 
na czele. Do CKW weszli m. in. posłowie 
Niedziałkowski, Czapiński, Zaręba, Arciszew 
ski, Ziemięcki, Żuławski, Barlicki, Pużak i 
Kwapiński. (PAT) 


Pertraktacje, układy i umowy 


toczą się w Bukareszcie 
na temat wyłonienia nowego gabinetu 


BUKARESZT, 4.11. W kołach politycz- 
nych krążą pogłoski, że pomiędzy gen. Ava- 
resco, prof. Jorgą i dr. Lupa zawarte zostało 
porozumienie, na mocy którego zostanie prze- 
dłożona radzie regencyjnej propozycja w 
sprawie utworzenia gabinetu koalicyjnego z 
udziałem reprezentowanych przez tych poli- 
tyków strónnictw. Były min. spr. zagr. Titu- 
lesco zawezwany został przez radę regencyj- 
ną do Bukaresztu, przybywa we wtorek. 


BUKARESZT, 4.11. Zgodnie z przewidy- 
waniami gen. Avaresco i proał. Jorga zalecili 
radzie regencyjnej utworzenie gabinetu kon- 
centracyjnego. Maniu po audjencji u rady o- 
świadczył dziennikarzom, że rada wyraziła 
życzenie utworzenia gabinetu  koncentracyj- 
nego, lecz on odpowiedział, że jego stronnic- 
two może wziąć odpowiedzialność wyłącznie 
na siebie za dałszy rozwój sytuacji. (PAT) 


--—- 


sportowe 
Wegry — Polska 11:5 


Zwycięstwo Kupki nad światowym 
bokserem węgierskim 


BUDAPESZT, 4.11. W niedzielę wieczć 
rem odbyło się spotkanie reprezentacji bok- 
serskiej Polski i Węgier, zakończone zwy- 
cięstwem Węgier w stosunku 11:5. Z pośród 
poszczególnych konkurencyj w wadze cięż- 
kiej Kupka odniósł wspaniałe zwycięstwo 
nad Kellenekiem, zmuszając go w II rundzie 
do poddania. Polacy pozostawili dobre wra- 
żenie i byli serdecznie przyjmowani przez 


publiczność. (PAT) 


Konopacka pobiła rekord 
w rzucie dyskiem oburącz 


(C-S) W dniu wczorajszym na zakoń- 
czenie mistrzostw lekkoatletycznych dla ko- 
biet w Warszawie, Konopacka pobiła rekord 
światowy w rzucie dyskiem oburącz, zysku: 
jąc 66,48 i pół metra. 


Wyniki meczów w kraju 


KRAKÓW. Zawody w piłkę nożną Cra- 
covia—Ł, K. S. zakończyły się wynikiem 7:1 
(1:0). 

Do pauzy gra równorzędna, przyczem je- 
dyną bramkę dla Cracovii zdobywa Gintel. 
Po pauzie Cracovia zdobywa bezwzględną 
przewagę i zdobywa dalsze bramki przez 
Malczyka II, Wójcika, Kubisińskiego, Gintla 
z karnego oraz dwie samobójcze przez Cylla 
i Milę, Cracovia wystąpiła do gry bez Szper- 
linga, Ł. K. S. w identycznym składzie co 
przeciwko Turystom. Honorowy punkt dla 
łodzian zdobyf Moskal. Sędziował p. Niedź- 
wirski ze Lwowa. 

KATOWICE. Zawody w piłkę nożną I. 
F. C—Pogoń zakończyły się 1:0 (0:0). 

LWÓW. Zawody. w piikę nożną Hasmo- 
nea—Śląsk zakończyły się wynikiem 4:0 (1:0) 

WARSZAWA. Zawody w piłkę nożną 
Warszawianka—Ruch zakończyły się 3:1 
(1:1). 

Zawody Polonja—Czarni 1:0 (0:0). 

POZNAŃ. Zawody w piłkę nożną War- 
ta—Legja zakończyły się 6:2 (2:1). 


Sensacyjny sukces „Burzy“ 
Pabjanickiej w Piotrkowie 


(C-S) W rozgrywkach o mistrzostwo kla- 
sy B i przejście do klasy A, pabjanicka Bu- 
rza pokonała nadspodziewanie niezwyciężo- 
ną w Piotrkowie Concordię w stosunku 7:1. 
Nie ulega już obecnie kwestji, że Burza 


przejdzie do klasy A w okręgu łódzkim. 


Str. 2 


JQRONIKA 


Poniedziałek, 5 listopada, Zacharjasza. 
Wtorek, 6 listopada, Leonarda W. 


TEATRY. 
Teatr Popularny — Malka Szwarcenkopi. 
CO GRAJĄ DZIŚ W KINACH: 


Apollo — Mężczyzna z przeszłością. 
Casino — Tajemnica starego rodu. 
Capitol — Chicago. 
Czary — Demon kopalni złota. 
Corso — Cyrk Toma Mixa. 
Era — Romans kapłanki wschodu. 
Grand-Kino — Spowiedź uczciwej kobiety. 
Luna — Ramona. 
Mimoza — Córki na wydaniu. 
Mewa — Skandal w Petersburgu. 
Oświatowy — Wschód słońca. 

eon — Hjeny nocy. 
Palace — Józefina Baker. 
Resursa — Cząr grzechu. 
Record — Casanova. 
Splendid — Robert i Bertrand. 
Spółdzielnia — Pamiętnik ekscelencji. 
Siinks — Żółte niebezpieczeństwo. 
Syrena — Tajemnica nocy balowej. 
Wodewił — Hjeny nocy. 
Victoria — Tajemnica panny. 
Zachęta — Zdrada. 


Nocne dyżury aptek 


Dziś w nocy, dnia 5 listopada, dyżurują 
następujące apteki: 

M. Epstein (Piotrkowska 225), M. Barto- 
szewski (Piotrkowska 95), M. Rozenblum 
(Cegielniana 12), Sukc. Gorłeina (Wscho- 
dnia 54), J. Koprowski (Nowomiejska 15). 


Zebrania kontrolne 
rezerwistów 


Dziś, t j. dnia 5-go listopada winni 
się stawić przed komisją kontrolną Nr. 1, 
urzędującą przy ulicy Leszno 9 mężczyźni 
rocznika 1888 zamieszkali na terenie XIV Ko 
misarjatu P. P. o nazwiskach na litery: 


M, N, O, P, R, S, Ti U, w, Z; 


przed komisją kontrolną Nr. 2, urzędującą 
przy ulicy Nowo-Cegielnianej Nr. 51, męż- 
czyźni rocznika 1900, zamieszkali na terenie 
XIV Komisarjatu P. P. o nazwiskach na li- 
tery: 

I, J, K, L, Ł M. N, O; 


przed komisją kontrolną Nr. i, urzędującą 
w lokalu PKU przy ul. Nowo Targowej 18 
wszyscy mężczyźni rocznika 1900, zamiesz- 
kali na terenie 2, 3, 5, 8, 9 i 11 Komisarja- 
tów P. P. o nazwiskach na literę: 
Sz; 

przed komisją kontrolną Nr. 2, urzędującą 
przy ul. Konstantynowskiej 62 wszyscy męż- 
czyźni rocznika 1903, zamieszkali na terenie 


2, 3, 5,8, 9, 11 Komisarjatów P. P. o nazwi- 
skąch na litery: 
T -UZ 


Jutro, t. j. 6 listopada, winni się stawić 
przed komisją kontrolną Nr. 1, urzędującą 
przy ul. Leszno Nr. 9, mężczyźni rocz- 
nika 1903 zamieszkali na terenie | Komi- 
sarjatu P. P. o nazwiskach na litery: 

A,B,C D, E. F, GH; 
przed komisją kontrolną Nr. 2, urzędującą 
przy ul. Nowo-Cegielnianej 51 mężczyźni 
roznika 1900 zamieszkali na terenie XIV Ko- 
misarjatu P. P. o nazwiskach na litery: 
P, R, S, T, U, W, Z; 
przed komisją kontrolną Nr. 1, urzędującą 
przy ul. Nowo-Targowej 18 mężczyźni roczni 
ka 1900, zamieszkali na terenie 2, 3, 5, 8, 9, 
11 Komisarjatu P. P. o nazwiskach na litery; 
P U,Z; 
przed komisją kontrolną Nr. 2 mężczyźni ro- 
cznika 1903 zamieszkali na terenie 2, 3, 5, 8, 
9, 11 Komisarjatów P. P. o nazwiskach na li- 
tere: 
w. 


Rejestracja rocznika 1908 


Dziś, t. j. 5 listopada winni się stawić dla 
rejestracji w biurze wojskowo-policyjnem 
przy ul. Piotrkowskiej 212 mężczyźni roczni- 
ka 1908, zamieszkali na terenie VII Komisa- 
rjatu P. P. o nazwiskach na litery: 

W, Z, Ż. 

Jutro winni się stawić dla rejestracji 
w biurze wojskowo - policyjnym przy ulicy 
Piotrkowska 212 mężczyźni rocznika 1908, 
zamieszkali na terenie VIII Komisarjatu P. P. 
o nazwiskach na litery: 


A. B, Ć, D. E, F, G, 


— 


„HASŁO“ z dnia 5-go listopada 1928 r. 


ŁÓDŻ WZOREM DLA POLSKI 


Wycieczka przemysłowców stołecznych zwiedziła kolonje robotnicze 


W dniu wczorajszym w godzinach rzed- 
południowych przyhyła do Łodzi z Warsza- 
wy wycieczka grona przemysłowców i aby- 
wateli stolicy w celu zwiedzenia kominagro- 
du pod względem budowlanym. Wycieczk, spe 
cjalnie interesowali się planami | robotami 
kolonji robotniczej na Polesiu Konstantynaw= 
skiem i Karolewie. Wycieczkę oprowadzali 
i zapoznawali przedstawiciele władz komu- 
nalnych i państwowych. Goście stolicy, jąk 


zauważyć się dało, wynieśli najlepsze wraże- 
nie z rozbudowy naszego miąsta, interesując 
się szczególnie blokami domków zainicjowa- 
nych przez komitety budowy samorządu łódz 
kiego oraz komitet złażony z przemysłowców 
łódzkich. 

Doczekaliśtiy się, że Łódź stała się wzorem 
nietylko dla stolicy, ale także i dla całej Pol- 
ski. 


—1— 


Sanatorjum Akademickie w Zakopanem 


Budowę, której koszta wyniosą miljon zł, rozpoczęto we wrześniu 


W wyniku przeprowadzonego przetargu 
w dniu 1-go września b. r. rozpoczęto roboty 
przy budowie sanatorjum, 

Budowę prowadzi firma „Prof. T. Stella- 
Sawicki i inż. F. Karpowicz” z Krakowa. 
Umowa, zawarta z firmą, obejstuje wykona- 
nie rabót ziemnych, żelbetowych, murar- 
skich i dekarskich. 

Koszt tych robót, t. j. wystawienie bu- 
dynku pod dąch w surowym słanie wyniesie 
1.100.000 zł. Kierownikiem robót z ramienia 
Rady Naczelnej do spraw pomocy młodzieży 
akademickiej jest projektodawca prof, Józef 
Gałęzowski. 

Według rozporządzenia p. Ministra Wy- 
znań Rel. i Ośw. Publ. z początkiem bieżą- 
cego roku akademickiego zostały wprowa- 
dzone dla studentów specjalna opłaty w wy- 
sokości 7 zł, przeznaczone na opiekę zdro- 
wotną, w szczególności na budowe sanator- 
jum w Zakopanem. Ponadto Rada Naczelna 
w wyniku zapoczątkowanej akcji zbiórki fun 
duszów od społeczeństwa na ten cel osiągne- 
ła już kwotę ponad 150.000 zł. 


„Łóżka fundacyjne" ufundowały dotych- 
czas następujące osoby i instytucje, wpłaca- 
jąc po 10.000 zt.: 


Bank Rolny 20.000 zł., Bank Gosp. Krajo- 


wego, Pocztowa Kasa Oszczędności, Poř 
wszechny Bank Związkówy, Warszawskie 
Towarzystwo Ubezpieczeń,  Ostrowieckie 


Zakłady Hut i Żelaza, Tomaszowska Fabry- 
ka Sztucznego Jedwabiu, Magistrat m. War- 
szawy, Sp. Akc. „Centrocement', Pp. Zofja 
i Jan Patzerowie, p. Marja Taube. 


Rada Naczelna spodziewa się jeszcze w 
bieżącym sezonie budowlanym, wyzyskując 
sprzyjającą pogodę, wyciągnąć budynek do 
2-go piętra, a w roku przyszłym pokryć da- 
chem. 

Zależy to jednak od napływu funduszów 
i tu społeczeństwo łódzkie będzie miało wie- 
le do powiedzenia w bliskim już okresie Ty- 
a Akademika, organizowanego pod 
asłem „Budujmy Sanatorjum Akademickie 
w Zakopanem", 


Kolejarze w rocznicę Niepodległości 


Ministerstwo Komunikacji zarządziło, aże- 
by w dniu 10-ym listopada r. b. o godz. 12-ej 
w południe wszystkie lokomotywy, będące 
zarówno w ruchu, jak pozostające na stacjach 
jednocześnie zaświstały z racji przypadającej 
w dniy tym wielkiej rocznicy odzyskania nie- 
podległości państwowej. Syreny lokomotyw 
na wszystkich węzłach kolejowych i na wszy- 


stkich stacjach rozpoczna święto kolejarzy 
w dniu 10 listopada. Tegoż dnia we wszyst- 
kich Dyrekcjach Kolejowych, a zatem i w Ło- 
dzi, jak nas informuje Związek Kolejarzy 
węzła łódzkiego, odbędą się uroczyste akade- 
mje i capstrzyk orkiestr. W godzinach zaś 
wieczorowych urządzone będą koncerty i 
przedstawienia. 


Nieszczęśliwy wypadek robotnika Kolejowego 


Pociąg towarowy obciął mu obie ręce 


W dniu wczorajszym w godzinąch rannych 
na szlaku Koluszki — Piotrków zdarzył się 
nieszczęśliwy wypadek, któremu uległ robot 
nik kolejowy Lucjan Krawczyk, lat 25, za- 
mieszkały w Piotrkowie przy ulicy Piłsud- 
skiego 59. Wracał on wczoraj z pracy, chcąc 
wysiąść w Moszczenicy, nie mógł ponieważ 
pociąg nie zatrzymał się, wobec czego usiło- 
wał wyskoczyć w biegu. Jądący po drugim 
torze pociąg towarowy Nr. 288, którego nie 
zauważył, Krawczyk, wpadając pod pociąg. 

tym czasie Krawczyk stracił przy- 


temność i ratując się od wypadku, złapał rę- 
koma za szyny, gdzie koła pociągu zmiażdży- 
ły mu obie ręce, powodując również ciężkie 
potłuczenie głowy. Będący na miejscu robot 
nicy wszczęli alarm i podażyli z pomocą nie- 
szczęśliwemu, którego przeniesiono do wago- 


nu i po przyczepieniu lokomotywy, przewie” 


ziony został natychmiast do szpitala Św. 
Trójcy w Piotrkowie. Wypadek ten wśród 
miejscowej ludności wywował ogromne przy- 
śnębienie. 


Swit dzien i nec 


» kronice policji ı pogotowia 


ŚMIERTELNE PRZEJECHANIE. 


W pobliżu domu Nr. 112 przy ulicy Zgier- 
skiej przejechany został samochodem 9-letni 
Eugenjusz Stopczak, zamieszkały przy ulicy 
Proiesorskiej 4, Szofer jechał ze zdwojoną 
szybkością. Koła samochodu zmiażdżyły 


chłopcu czaszkę, wywołując natychmiastową 
śmierć, Nim wezwano pogotowie chłopiec 
zakończył życie. Szofer zbiegł. Policja pro- 
wadzi dochodzenie. 


Kino „VICTORIA 


kilińskiego 2il. 
Dojazd tramwajami Me Ne 3, 4 i 17. 


|" zma" — CZ Yatai RR REY RZ A | M 
Od wtorku, dnia 30-go do poniedziałku, dnia 
5-go listopada 1928 r. włącznie 
Potężny film z za kulis miiości, szaleństwa 
i przepychu! 


TAJEMNICA PANNY 


Wzruszający dramat w 10 aktach, według po- 

wieści E, MARLITT. Złamane życie i paczka 

pożółkłych listów. Zepsuty syn konsula po- 

siadał dwie namiętności — kobiety | karty. 

Nagła śmierć konsula i tajemnicze włamanie. 

Tajemnicza roł» przyjaciela domu  Czymę- 
żatce wolno mieć przyjacielo. 


W rolach głównych: Hans Mierendorff, An- 
tani Pointner, Fiarcela Aibani, Frida Richard, 


Ceea e 
Początek seansów o godz. 6-qgj, w sobote o 
godz. S'ej pp, w niedzielę a 3-ej pp 


SAMOBÓJCZY SKOK Z I-go PIĘTRA, 


Niejaki Teodor Lesiewicz, lat 36, zamiesz 
kały przy ul. Tkackiej 24, od dłuższego cza- 
su cierpiał na rozstrój nerwów. Wczoraj 
przybył on specjalnie do domu przy ul. Ale- 
ksandrowskiej 115, gdzie wyskoczył z I-go 
piętra na bruk, ulegając złamaniu kości udo- 
wej. stanie ciężkim przewieziony został 
do szpitala św. Józefa. 


Miejski Kinematograi Oświatowy 


WODNY RYNEK (róg Rokicińskiej) 


Początek seansów dia dorosłych o godz, 18.45 
i 21. w soboty | w niedziele 16.45, 18.45 1 21, 
Początek seansów dla młodziezy o q. I5-ej 
i 17:—, w soboty | niedziele o 13 i 15-ej. 
Od dnia 30. X. do 5. XI. 1928 r. 


119 Dramat w 10 akt. 


WSCHÓD SŁOŃCA 


(SUNRISE) 
W rolach główn. GEORGE O'BRIEN. JANOT 
GAYNOR i MAGARET LEVINGSTON 


Dia młodzieży: 


Karjera Chaplina 


itomedja w 10 aktach 


Dla dorosłych: 


Nr. 306 
MŁ NI 306 _ 


Apel do akademików 


Akademicka Grupa Pracy wzywa kole- 
żanki i kolegów, zarówno studentów Wolnej 
Wszechnicy Polskiej, jako też słuchaczy in- 
nych szkół wyższych, którzy czasowo lub 
staie zmuszeni są przebywać w Łodzi, do 
wzięcią udziału w pracach Komitetu Tygo- 
dnia Akademika. Zgłoszenia prosimy kiero- 
wać osobiście lub korespondencyjnie do Aka 
demickiej Grupy Pracy, Konstantynowska 
26, pr. ofie,, I p., w tradycyjne poniedziałki, 
środy i piątki od godz. 5—7 wiecz., albo tele- 
fonicznie 72-05 do p, Stanisława Papuziń- 
skiego, sekretarza Wojewódzkiego Komitetv 
Pom. Młodz, Akademickiej. 

Akademicka Grupa Pracy nadmienia, że 
powodzenie akcji na rzecz akademików za- 
leży w wielkim stopniu od samych akademi- 
ków. I dlatego odwołuje się do wszystkich 
swoich członków, jakoteż członków Akade- 
miekich Kół Łodzian oraz do niezrzeszo- 


Zebranie związków 
b. wojskowych 


Wojewódzka Federacja Pol. Zw. O. O. w 
Łodzi zawiadamia, iż w dniu 5 listopada r. b. 
w lokalu Ligi Moc. Rozwoju Polski (Zacho- 
dnia 70) punktualnie o godz. 6 po poł. odbę- 
dzie się następne zebranie wszystkich związ 
ków b. wojskowych. 


TASET OT CZZTY RA E RARE PRE ZDĄ 


Przechodząc ulicę. 
patrz pilnie 


kalectwa a nawet 
i śmierci. 


a unikniesz 


, 


Ruch wydawniczy 


— 


„DZIESIĘĆ LAT ODRODZONEJ POLSKI 
W ŻYCIU POWIATU ŁÓDZKIEGO“, 


Już w tych dniach opuszcza prasę wielka 
Księga Pamiątkowa Wydziału Powiatowego 
Sejmiku Łódzkiego p..t. „Dziesięć lat odro- 
dzonej Polski w życiu powiatu Łódzkiego”. 
Na całość tego jedyneśo co do rozmiaru i 
treści ną 11 listopada dzieła, obejmującego 
360 stronic druku i przeszło 120 ilustracyj, 
składają się prace: Aleksego Rżewskiego, 
Cz. Gumkowskiego, dr. B. Fichny i innych. 

Odówiono w tej Księdze wszystkie dzie- 
dziny życia w powiecie przez pryzmat aktu- 
alnej chwili Dziesięciolecia Państwowości 
Polskiej, nie ograniczając się jednak do su- 
chych cyfr sprawozdawczych, przeciwnie 
cały przebogaty materjał ujęty został w spo- 
sób jaknajprzystępniejszy dla każdego czy- 
telnika. Nie pominięto również historji — 
wiele w Księdze prac, poświęconych wspom- 
nieniom z czasów okupacji, z momentu sa- 
mego rozbrojenia 11 listopada 1918 roku. 
Dział literacko-historyczny przedstawia się 
nader okazale i jest bogato ilustrowany, 

Na szczególne podkreślenie zasługuje to, 
iż w Księdze znalazły miejsce, pierwsze bo- 
daj dotychczas monografje pięciu miast po- 
wiatu (Zgierza, Rudy, Tuszyna, Aleksandro- 
wa i Konstantynowa). Specjalnie zaś wyróż- 
nia się źródłowa i wyczerpująca monografja 
miasta Zgierza, opracowana przez znanego 
historyka prof. Zygmunta Lorentza, a także 
artykuł o statystyce p. Rosseta. 

Całość przedstawia się naprawdę impo- 
nująco, winna się znałeźć w ręku każdego 
obywatela na dzień 11 listopada w rocznicę 
Dziesięciolecia. 

Podobnem pięknem, bogatem i treściwem 
wydawnictwem inne miejscowości Wojewódz 
twa Łódzkiego poszczycić się nie będą 
mogły 

Czasopismo 
„MŁODA MATKA”. 


Wyszedł z druku Nr. 21 „Młodej Matki“, 
tego pisma b. pożytecznego i bardzo potrzeb- 
nego. Na treść numeru składają się nastę- 
pujące artykuły; Dr. Popowski pisze „O po- 
większonych gruczołach szyjnych“, Dr. Zand 
„Kilka uwag o wymiotach u dzieci". 

W dziale pedagogicznym czytamy między 
innemi art. „Jak mówią nasze dzieci" i art. 


p. Cecylji Bańkowskiej „Humor dorosłych 
jako czynnik wychowania. , 
Bardzo starannie prowadzony jest dział 


robót. Do numeru dołączono tablicę wzorów 
która wskazuje jak wykonać laleczki z włó- 
czki. 


TEATR POPULARNY. 
Ogrodowa Nr. 18, 


Dziś o godz. 8.30 wieczorem po raz 32 
„Małka Szwarcenkopł”, 


Nr. 306 


„HASŁO“ z dnia 5-go listopada 1928 r. 


Najnowszy film kryminalny: 


Szmul Rosenson i 10.000 krów 


Str. 3 


Tbrodnicza: działalność związku hurtowników mięsnych 


W celu znacznego podniesienia cen mięsa 
spekulanci ograniczali ubój i dowóz bydia 


W swoim czasie głośną była w Łodzi spra- 
wa aresztowania wszystkich członków zarzą- 
du żydowskiego związku hurtowników mięs- 
nych działających na terenie Łodzi i okręśu, 
którym wydział karny Starostwa Grodzkiego 
zarzucał, gromadzenie bydła w rzeźni i ogra- 
niczenie uboju, w celu niedopuszczenia do 
obniżenia cen mięsa. 

Bydło to w styczniu r. b. ówczesny Magi- 
strat, na skutek otrzymywanych wiadomości 
giełdy poznańskiej, że cena bydła żywej wa- 
gi stale spada, polecił komisji do nadania 
cen zwołać posiedzenie, w celu obniżenia cen 
mięsa w hurcie i detalu. 

Na posiedzenie zjawili się przedstawicie- 
le hurtowników bydła, prołestując przeciw 
temu, jednakże komisja opracowała nowy 
zniżony cennik, który miał obowiązywać od 
dnia ogłoszenia go. 

Dnia 20 stycznia r. b. wpłynęło do wy- 
działu karnego Komisarjatu Rządu na m. 
Lódź doniesienie o tem, że związek hurlow- 
ników mięsnych, nie chcąc dopuścić do zniż- 
ki cen mięsa, świadomie ograniczał w okresie 
czasu od 1 do 18 stycznia 1928 roku ubój by- 
dła w rzeźniach miejskich, wywołując w ten 
sposób sztuczną drożyznę mięsa na rynku. 

Na skutek tego doniesienia, kierownik wy 
działu karnego ówczesnego Komisarjatu Rzą- 
du p. Rajn wszczął energiczne dochodzenie, 
które dało nadspodziewane wyniki, 


Rzezacy miejscy 
na usługach spekulantów 


Stwierdzonem zostało bowiem, iż zarząd 
związku hurtowników miejskich pozostawał 
w zmowie z zatrudnionymi w rzeźniach miej- 
skich rzezakami, ci ostatni bowiem dopusz- 
czali przedstawicieli wspomnianego związku 
do sprawowania stałej i ciągłej kontroli nad 
ilością ubitego bydła w rzeźniach miejskich. 

Okazało się, iż prezes związku hurtowni- 
ków Szmul Rozenson ustalał codziennie, na 
podstawie uchwały związkowej nieprzekra- 
czalną ilość sztuk bydła, którą miano bić dnia 
następnego: wyznaczał nawet kontyngent dla 
każdego poszczególnego rzeźnika. 

Wreszcie udało się p, Rajnowi stwierdzić, 
że ubój bydła w wspomnianym: czasookresie 
był znikomy w porównaniu z liczbą bydła, 
wprowadzonego do obory rzeźni. 


Szmul Rosenson 
zaprowadza dyktaturę w rzeźni 


Dalej stwierdzono, że celem przeprowa- 
dzenia planu swego, związek hurtowników wy 
znaczył specjalnych kontrolerów w osobach 
Menachema Sulimierskiego, Chaima Gincber- 
ga, Zysi Hechta, którzy, sprawując służbę 
swoją na terenie rze.ni miejskiej samowolnie 
na podstawie instrukcji związku nie dopusz- 
cza wyrębywaczy-detalistów do uboju spro- 
wadzonego przez nich bydła. Codziennie dy- 
zurował na terenie rzeźni miejskiej jeden z 
wymienionych kontrolerów, tak, że każdy z 
rzeźników po wprowadzeniu bydła do rzeź- 
ni, zmuszony był udać się do dyżurującego 
kontrolera związku hurtowników, celem o- 
trzymania zezwolenia na ubój, Zezwolenia 
takie wydawali wymienieni kontrolerzy w 
formie specjalnych kartek bloczkowych, na 
których wypisali ilość sztuk bydła przezna- 
czonego do uboju. 

Za kartką taką udawał się rzeźnik do in- 
kasenta rzezaków: stanowisko to sprawował 
na terenie rzeźni miejskiej Abram Grinbiat, 
który odbierał, kartkę wydaną przez kontro- 
lera hurtowników; i wydawał po otrzymaniu 
zapłaty za ubój inną kartkę. 


Sankcje karne 


„za wykroczenie przeciw nakazom* 
dyktatora 


lnkasentom rzezaków zabronionem było 
wydanie pod jakimkolwiek pozorem kartki ze 
zwałzjącej na ubój bez uprzedniego zezwole- 
nia kontrolera hurtowników tak, że kiedy 
Abram Grinblat dnia 10 stycznia r. b. w dro- 
dze wyjątku zezwolił Frydrychowł Nusenowi 


na ubój jednego byka bez uprzedniegc zezwo- 
lenia dyżurującego przedstawiciela hurtowni- 
ków, zarząd związku hurtowników ukarał go 
za to „przewinienie“ grzywną w wysokości 24 
złotych, którą to grzywnę Grinblat chcąc za- 
trzymać posadę uiścił. 

Praktyki kontrolerów stosowana  wzglę- 
dem wyrębywaczy i uniemożliwiające im ubój 
sprowadzonego przez nich bydła, wywołała 
oburzenie wśród detalistów, skutkiem czego 
20 poszkodowanych detalistów zgłosiło się do 
prezesa swego związku Berka Grinberga z 
prośbą o interwencję u naczelnego lekarza 
rzeźni miejskiej, Józefa Stojanowskiego, za- 
wiadamiając go o wytworzonej sytuacji. 

Stwierdzono również, że związek między 
hurtownikami a rzezakami dotyczył nietylko 
rzeźni miejskiej, ale również i rzeźni bałuc- 
kiej, której kontrolerem ze strony hurtowni- 
ków był Icek Joskowicz, inkasentem zaś Ge- 


cel Wolf. 


Banda aierzys.ów 
pod kluczem 


Po otrzymaniu zawiadomienia o zakrojo- 
nej na szeroką skalę aferze, kierownik p. 
Rajn, skomunikował się natychmiast z proku- 
rałorem przy Sądzie Okręgowym w Łodzi. 

Zapadła decyzja aresztowania całego za- 
rządu związku, ponieważ stwierdzono, że dzia 
łałi oni na niekorzyś i na szkodę spożywców. 

l tak osadzono w więzieniu prezesa związ- 
ku Szmula Rozensona, Menachema Sulimier- 
skiego, Chaima Gincberga, Zysie Hechta, 
Abrama Grinblata, Ickha Joskowicza i Gecla 
Wolfa. 

W międzyczasie na skutek starań adwoka- 
„ów, wszyscy aferzyści zostali po kilkumiesię- 
cznym odsiadywaniu w więzieniu zwolnieni 
zą kilkutysięczną kaucją. Sprawa powyższa 
jako podpadająca pod kompetencję Sądu 
Okręgowego w Łodzi (lichwa żywnościowa) 
znalazła się w piątek na wokandzie Sądu. 


Rozprawa sądowa 


Rozprawom przewodniczył wice-prezes 
Sądu Okręgowego p. Bronisław Witkowski 


w asystencji sędziów Wileckiego i Pniew- 
skiego. Oskarżał prokurator Jan Skabiczęew- 
ski. Bronili oskarżonych adwokaci: Kobyliń- 
ski, Kijawski i Marek Lipszyc. 

Należy zaznaczyć, że sprawa powyższa 
była rozpatrywana jako pierwsza po wojnie 
o lichwę wojenną, wobec czego wywołała 
zrozumiałe zainteresowanie wśród społeczeń 
stwa naszego miasta. 

W ciągu trwania rozpraw trzydniowych 
sała była przepełniona po brześi publiczno- 
ścią, składającą się przeważnie z krewnych 
oskarżonych oraz rzeźników. 

Na rozprawę zawezwano około 50 świad- 
ków zarówno dowodowych jak i odwodo- 
wych. 

Pierwszego dnia, t. j. w piątek przesłu- 
chano świadków oskarżenia, z których naj- 
birdziej wyczerpujące były zeznania świadka 
Reina. 

Świadek Rein przedstawił 
tło machinacji oskarżonych. 

Pierwszy dzień rozpraw zakończono na 
zbadaniu świadków oskarżenia. 

Drugiego dnia procesu sąd przesłuchał 
świadków obrony, których zeznania były nie 
jasne i stojące ze sobą w sprzeczności. 

Po przesłuchaniu świadków zabrał głos 
przedstawiciel oskarżenia publicznego, pro- 
kurator Skabiczewski, który w. godzinnem 
przemówieniu wskazał na zbrodniczą dzia- 
łalność hurtowników mięsnych, usiłujących 
wyśłodzić ludność robotniczą przez szłuczne 
ograniczenie uboju, 

Ze słusznem oburzeniem zaznacza proku- 
rator, że karygodna akcja oskarżonych do- 
tknęła w iperwszym rzędzie rzesze najbied- 
niejsze. i 

W dalszem swem przemówieniu prokura- 
tor cyframi stwierdził, że w oborach rzeźni 
miejskiej jak i bałuckiej znajdowało się wów- 
czas bydła pod dostatkiem, mimo to ograni- 
czano celowo ubój. 


Kompromitująca 
depesza 


Podczas rewizji u aresztowanych hurtow- 
ników znaleziono depesze z Poznania i Kroś- 


sądowi całe 


HASŁO SPORTÓW 


niewic, zawiadamiające, że w myśl polecenia 
dalszy transport bydła do Łodzi zostanie 
wstrzymany. 

To wszystko przemawia za tem, że oskar 
żeni działali z pełną świadomością swych 
zbrodniczych machinacyj, dlatego też powin- 
ni być surowo ukarani, 

Po przemówieniu prokuratora zabrał głos 
adw. Kobyliński, którego przemówienie trwa 
ło cały dzień, W konkluzji swego przentó- 
wienia wnosił obrońca o uniewinnienie 
oskarżonych, w stosunku do których zda- 
niem jego wina nie została udowodniona. 

Po przemówieniu adwokatów Kijawskie- 
go i Lipszyca, zarządzono przerwę do dnia 
wczorajszego t. j. niedzieli do godz. 9 rano. 


Wyrok 


Po zakończeniu przewodu i przemówie- 
niach stron, sąd udał się na naradę i o godz. 
2-ej popoł. ogłoszono wyrok, którego mocą 
wszyscy bez wyjątku oskarżeni uznani zo- 
stali winnymi wspólnego, świadomego działa 
nia, w celu niedopuszczenia do zniżki cen 
mięsa i skązani: Szmul Rozenson, Mena- 
chem Sulimierski, Chaim Ginsberg i Zysia 
Hecht na zamknięcie w wiezieniu na prze- 
ciąg 1 roku każdy, oraz na zapłacenie kosz- 
tów sądowych. w 

Od wyroku tego, jako sądu o lichwę wo- 
jenną nie przysługuje oskarżonym prawo ape 
lacji, a jedynie odwołanie się do Sądu Naj- 
wyższego. Wobec wszystkich oskarżonych, 
dotychczasowy środek zapobiegawczy zo- 
stał zamieniony na bezwzględny areszt. 


Wyrok ten wywołał na krewnych oskar- 
żonych zrozumiałe przygnębienie, tak, że 
podczas odprowadzania do więzienia skaza- 
nych, słychać było głośny płacz, 
wiele osób mdlało. 


a nawet 


Jak się dowiadujemy, obrońcy skorzysta- 
ją z przysługującego im prawa i założą ka- 
sację. 


ZZA: RA A | 0 


Ł. T S. G. — Polonia (Przemyśl) 2:0 (0:0) 


Rewanżowe spotkanie powyższych dru- 
żyn o wejście do extra klasy zapowiadało się 
bardzo ciekawie. To też mecz ten zgromadził 
dosyć dużą ilość publiczności. 


O godz. 14-ej minut 20 przed sędzią p. 
Rosenfeldem z Bielska stają drużyny w na- 
stępującym składzie: Polonja: Jaczów, Rad- 
wański, Hurła, Hubariw, Kwiatkowski, Stu- 
dziński, Ekiert, Siuda, Bulek, Kowalski (ło- 
dzianin) i Rajdek; Ł. T. S. G: Falkowski, 
Wildner, Wypych, Sykuła, Pogodziński, Wolf 
hangel, Francman, Herbstreich, Królik, Wiin- 
sche i Berkman. 


Grę rozpoczyna pod wiatr Polonja, lecz 
piłkę zaraz odbierają gospodarze, prze- 
rywa się Herbstreich pod bramkę gości, 
lecz strzela w aut. Po tym memencie Ł, T, S. 
G. ma przez kilka minut przewage nad prze- 
ciwnikiem, jednak dobre trio obronne Polo- 
nji ze środk. pomocnikiem odpiera  groź- 
ne ataki Ł, T. S. G. Wkrótce goście otrzą- 
sają się z przewagi przeciwnika i już w S-ej 
min, z centry lewoskrzydłowego nie wyko- 
rzystują pewnej bramki, Pomimo, że goście 
mają przewagę, Ł. T. S. G. od czasu do cza- 
su podchodzi pod bramkę Polonji. To też w 
13-ej min. Herbstreich oddaje silny strzał na 
bramkę, lecz bramkarz ze spokojem wybija 
na róg. W 16-ej min. znów atak biało-czar- 
Królik wysuwa Berkmanowi, a ten lekko 


strzela w róg i tem zapewnia sobie Ł. T. S. G. 
nych przerywa się pod bs*mką gości i z cen- 


try Francmana powstaje pod bramką Polonji 
zamieszanie; Królik strzela, lecz trafia w po- 
przeczkę, a odbitą piłkę Wünsche strzela na 
aut. Od tego czasu goście znowu nacierają na 
bramkę przeciwnika. W 35-ej min. Królik 
strzela pewnie do bramki Polonji, lecz bram- 
karz piłkę chwyta. I znów Wünsche w 37-ej 
min. nie wykorzystuje centry Francmana. — 
W 39-ej min. pod bramką gości powstaje za- 
mieszanie, w czasie którego sędzia nie za- 
uważył ręki na polu karnem u gracza Polonii, 
co powoduje straszne krzyki i hałasy publicz 
ności, a zwłaszcza „galerji'. Za chwi- 
le sędzia odgwizduje przerwę. Po przerwie 
Ł. T. S. G. bierze się zaraz do pracy i w 10 
min. Berkman po „kiwnięciu* prawego po- 
mocnika Polonji podaje centrę nad samą 
bramką; bramkarzowi zdaje się, że piłkę mi- 
nie bramkę, wskutek czego nie stara się ła- 
pać piłki, a ta tymczasem grzęźnię w siatce. 
Po tej bramce przewaga drużyn jest zmien- 
na. W 24-ej min. lewoskrzydłowy  Polonji 
strzela silnie na bramkę, piłka odbija się o 
słupek, a Sykuła wyjaśnia sytuację, odbija- 
A Ra RA aa A SEEN Ei TOSA ZZA TPOROR RTG 


W. K. S. — Turyści 2:3 


O mistrzostwo kl, A. W. K. S—Turyści 
0:0 (dogrywka 44 min.). Po dogrywce mecz 
odbył się jako towarzyski, gdzie W. K. S. 
przegrał 3:2. 
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jąc piłkę z pod samej bramki na środek bo» 
iska. Po przeprowadzeniu przez Ł. T. S. G. 
ataku prawą stroną, Francman  centruje, z 
czego powstaje zamieszanie podbramkowe, 
zwycięstwo i 2 cenne punkty, Po tej bramce 
Polonja stara się zrobić chociaż honorową 
bramkę, lecz Ł. T. S. G. cofa pomoc do obro- 
ny, aby utrzymać wynik, co mu się też udaje. 
Przy stanie 2:0 dla łodzian sędzia odgwizdu- 
je zawody. 

Przechodząc do ogólnej oceny gry, zau- 
ważyć wypada, że nie stała na wysokim po- 
ziomie. Grano naogół na „hurra. Polonja po 
siada w swym składzie graczy dobrze rozwi- 
niętych fizycznie i technicznie, o dalekim : 
silnym wykopie, lecz atak gubi się często 
pod bramką, wskutek czego drużyna mecz 
przegrała. Graczy Polonji cechuje spokój i 
sportowe zachowanie się na boisku, czego 
nie można zupełnie powiedzieć o Ł, T. S$. G., 
a zwłaszcza o Wiinschem, który stale w bru- 
talny sposób napadał na bramkarza Polonii 
i brutalnie faulował graczy. Na wyróżnienie 
zasługują: w Polonji. środek pomocy, lewy 
obrońca, lewoskrzydłowy i łodziania Kowai- 
ski; w Ł, T. S. G.: Berkman, Królik i Pogo- 
dziński. Najsłabszymi graczami w Ł. T. $. G. 
byli: Herbstreich i obaj obrońcy, po ktorych 
nie widać wcale treningów, a za których 
często pracował Pogodziński. Sędzia p. Ro- 
senfeld naogół dobry. Publiczności około 2 
tysiące. 


Str. 4 „HASŁO“ z dnia 5-go listopada 1928 r. Nr. 306 
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Nowy system organizacji pracy |O czystość w sklepach spożywczych 


w Stanach Zjenoczonych Min. spraw wewnętrznych wystosowało | Produkty, przeznaczone do bezpośrednie- 


W ciągłem dążeniu do osiągania coraz | skonałe rezultaty, nie był jednak stosowany | do wojewodów okólnik, który nakazuje przy | go spożycia, t. j. bez uprzedniego mycia lub 


większej wydajności pracy na zachodzie, a | na większą skalę w przemyśle i doświadcze- | sprzedaży w sklepach spożywczych artyku- | gotowania, należy umieszczać za szkłem 
szczególniej w Stanach Zjednoczonych, sto- | nie, czynione obecnie przez nowojorską fir- | łów żywności przestrzegać następujących wy | (szafki, gablotki, klosze) dla zabezpieczenia 
sowane są coraz to nowe systemy organiza- | mę, jest pierwszem w tej dziedzinie. Firma | magań sanitarnych: ich przed zanieczyszczeniem (pył, kurz, o- 
cji pracy. Ostatnio jedna z wielkich nowo- | ta wybudowała olbrzymie, urządzone według wady) oraz przed dotykaniem rękami kupu- 
jorskich firm krawieckich, zatrudniająca oko- | najnowszych wymagań techniki i higjieny, za- jących. Umieszczanie produktów spożyw- 
ło dwuch tysięcy pracowników, wprowadziła | kłady krawieckie i wszystkich pracowników, czych w oknach wystawowych dopuszczalne 
u siebie nowy system organizacji pracy, t. zw. | w tych zakładach zatrudnionych, pozostawi- jest tylko w specjalnem opakowaniu, lub pod 
system honorowy, który dotychczas miał za- | ła na systemie honorowym. Jest to ogromna warunkiem zabezpieczenia ich od zanieczy- 
stosowanie jedynie w szkolnictwie, w pracy | inowacja, gdyż dotychczas cały przemysł a- R ; 2 l Pod szczenia. Nie wolno z reguły przechowywać 
społecznej, oraz w więziennictwie. System | merykański stosował skrupulatną, do naj- łatwo dającym cya ród sia em. Podłoga | ; sprzedawać artykułów, wydzielających spe- 
ten polega na tem, że pewna osoba zobowią- | mniejszych szczegółów sięgającą kontrolę | TNA być A 3 PO u meprzepusz | cyficzną woń (nafta, mydło, skóry i t. p.). 
zuje się sama, zupełnie dobrowolnie do wy- | pracy, której dosłownie każda minuta była czalnego lub tafelkowa. Blaty stołów mar- Sprzedaż wyrobów tytuniowych w sklepąch 
konywania przyjętych na siebie obowiązków | w zestawieniach wydajności pracy obliczana. | 7? HTowe. szklane lub z drzewa niesmolistego, spożywczych dopuszczona jest o tyle, o ile 
i jak długo te obowiązki spełnia należycie, | Pierwsze próby daty zupełnie zadowalające | Bez szczelin i szpar. W PL z nabiałem | są one w opakowaniu i umieszczone w od- 
zwolniona jest od wszelkiego dozoru i kon- | rezultaty i zarząd owej firmy uważa, że wpro produkty powinny być odgrodzone od publi- dzielnych szafkach. 

troli. Jednak z chwila, gdy dana osoba za- | wadzanie systemu honorowego zwiększa wy- czności. Produkty spożywcze mogą być zawijane 
wiodła zaułanie przełożonych, lub mocodaw- | dajność pracy, a jednocześnie daje poważne Sklepy spożywcze nie mogą łączyć się | tylko w czysty, niezadrukowany i niezapisa- 
ców i nie zastosowała się do ustalonych za- oszczędności przez redukowanie wydatków bezpośrednio z mieszkaniem i nie mogą słu- | ny papier. Osoby, zatrudnione przy sprzeda- 
sad lub swą pracę wykonywała nienależycie, na stosowaną dotychczas kontrolą. Ekspe- Żyć ani za miejsce mieszkania, ani za miejsce | ży produktów spożywczych, winny być zdro- 
traci ona swe dotychczasowe przywileje i rymentem firmy nowojorskiej zainteresowały | noclegu. We wszystkich sklepach spożyw- | we, nosić przy pracy białe fartuchy z długie- 
przechodzi pod ścisłą kontrolę. System ten, | się inne przedsiębiorstwa i zamierzają nowy | czych winny być spluwaczki, codziennie o- | mi rękawami, mieć zawsze czyste ręce i prze- 
mający niewątpliwą wartość wychowawczą, | system organizacji pracy wprowadzić sto- czyszczane oraz umywalnie z wodą bieżącą, | strzegać przy sprzedaży bezwzględnej czy- 
oparty na zaufaniu do ludzi, dawał w tych | pniowo u siebie. mydło i ręcznik. stości. 

dziedzinach życia, śdzie był zastosowany, do- 


Rewelacyjny dramat 
odsłaniający tajemnice 
wschodnich domów rozkoszy 


Najbliższy superfilm 
(DANS L'OMBRE DU HAREM”) Kino-testru PALACE” 


Sklepy spożywcze winny być utrzymywa- 
ne czysto. Ściany pomalowane jasną farbą 
olejną lub bielone i pokryte do wysokości, 
na jakiej mają być układane produkty spo- 
żywcze, lamperją olejna, tafelkami lub innym, 
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R. STUPEL KNYET | _ kino RESURSA — Sume hipofeczną [power] 


Szkolna 12 Powrócił. i | j 
powt choroby _ wenery- Kilińskiego Nr. 125. w rublach wynoszącą po zwaloryzo- Taksówka 


gs waniu 10000 złotych, sprzedam za led %1 
Choroby a aE Se e A E tampą |E Od wtorku dnia 30-go października do ponie- 5500 złotych. Oferty pod W. G. esa ję 


PR | kwarcową działku dnia 5 listopada r. b. włącznie (Bałuty) 590 
Naświetlanie lampą kwarcowa prom. | Andrzeja M 2. PI EZ 


Roentgena (ekzematy, nowotwory Wspaniały program p. t. 


złośliwe) 429 Tel. 32.28, i Dr. med. be ge £-9 3 mta 3 Sprzedam 


Przyjmuje od 6—9 po poł. Godziny przyjąć: od madzia Ba 
rzyjmuj po po 1.30 — 2.30 dla Pań ogródkiem, Wolne 


1 Dr. 213 
j; od 6—8 dla panów, $ nó dl i : dwa mieszkania po 
Poradnia Parowe | Sołowiejczyk |: pools z kuchnia 


Ozielna M 9 Specjalista chorób | świetlenie elektrycz- 


A T żę: . |ne. Wiadomość: ul, 
Wenerologiczna || yeso z || Te e zóda | orm, none Einn 2r pry Drow: 
, Powrócił š 00 nowskiej. 
Lekarzy Specjalistów || or mea |] o PZecnu cnoraby eorne | Piotrkowska 3 
y : m weneryczne i mo- 
ul. Zawadzka Nr. 1. | Siliersirom | Tródadi kan SE praha aA Tel. Za à [wolne posady 
Z A URSS a g DE RE 3 7 (Tragedja w Alpach) | | Przyjmuje od 8—10 kn oa 8-ej ai 
Czynna od 8 rano do 9 wiecz. Zielona 11 SE Wroli głównej "ee ppl Leczenie |9 wieczór. W nle- Nakładaczka 
w niedziele i święta 9 — 2 pp. ócił ME mae a : ; lampą kwarcowa. | gziele | święta od potrzebna. Drukar- 
leczenie chorób _wenerycz- OBY TSR KJ Włodzimierz Gajdarow i Lucy Doraine ao LEW ga 10—2 pp. nia J. Szcześniew- 
YE m kórnych, A  ||-zszaeze || Rewelacyjny ten film obiegł wszystki Dia pan 043-5 pp! PRIERWONEFROR | 
y y Usuwanie szpecą- j e ny g! wszystkie 
Badanie krwi i wydzielin na sy- cych Fidio > ekrany europejskie. mmea ZANA | POZO bny 


filis i tryper. elektrolizą. chłopiec do prakty- 


panie od 4—5popoi. 
Dla niezamożnych 
ceny lecznic. 
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; Ko że w A A a 
Niemoc płciowa: Konsultacje z Leczenie lampą 0 ee TAA ZEE K salm tah niea 
neurologiem i urologiem. p zpw g A tejczyk 506 
3 rzyjmuje o —%, | BAB Początek seansów w dni powszednie o g. 5,30, 7.15 i 9 
Gabinet światło - Leczniczy Niedziele 9—1, za 203 w dni świąteczne o godz. 3, 5.7 1 9 


Kosmetyka lekarska. 
Oddzielna poczekalnia dla kobiet. 
PORADA 3 zł. 431 


do sprzedaży i roznoszenia gazet. 4 : 
Zgłaszać się z kaucją 10 zł. do „Potrzebni 
adm. „Hasła“ Al. Kościuszki 73. ul. Cegielniana 115, 

502 


R Dziś niebywały program! Wielka światowa atrakcja p. t. 
GÓRZE LAK y 
pziśllnintstepnych | cmon Kopalni Zita 
Początek seansów o g. potężny cowboysko-sensacyjny dramat z udziałem; 


4 pp. w sob. i niedz. | 
o g. 1. pp. Na pierw- pogromcy dzikiego zachodu m 

szy seans wszystkie ; R m Gi A zi 

miejsca po 50 gr. | nieustraszonego cowboya IC Ar GR i” OMA 


mz M m MZ 


CENY PRENUMERATY: | CENY OGŁOSZEŃ MIEJSCOWYCH: | Ogłoszenia firm zarniejscowych, cao-aż>y posiadających filj I 
s i : wy M L-i : "IE: | S 7 xa | w Łodzi, a centrale gdzieindziej, o 50%0 drożej od cen miejscowych 
W Łodzi z niedzielnym dodatkiem ilustrowanym miesięcznie zł. 4,10 Na l-e) stronie 50 groszy za wiersz milimetr. I łam. (strona 4łamy) | Firmy zagraniczne o 1000/0 drożej 
Zamiejscowa x 3 - i „ 5— W tekście 40 „ . s ira E ES | Każda nowa podwyżka obowiązuje wszystkie już przyjęte ogło* 
śe 7a 3 x Š ` 1 "09 szenia do zmiany cen bsz uprzedniego zawiadomienia. i 
Zagranica > s - Š „ 8— OES 3 A ix z 4 | Za terminowy druk ogłoszeń, komunikatów i ofiar administracja 
Odnoszenie do domu . 2 Ei „ 0.40 SAIRE pó 4 3 ` ï A | nie odpowiada. 
| Zwyczajne 5: oJ . . 1, =» IOłamów Artykuty, nadesłane bez oznaczenia honorarjum, uważane są 
Prenumeratę można przerwać tylko 1-go i 15-go każdego miesiąca || Drobne 10 gr. poszukiwanie pracy 5 gr. za wyraz. Najmniejsze za bezpłatne, : ) | i 
ogłosz. 50 gr. Ogłoszenia nadesłane po godz. 7 wiecz. o 300/0 drożej, Rękopisów zarówno użytych jak i odrzuconych redakcja nie 
Konto czekowe w P. K. O. Nr. 65.210 Ogłoszenia w czerwonym kolorze 30 proc. drożej. PARCE 
Wydawca: Towarzystwo Rzemieślnicze „Resursa“ w Łodzi Redaktor odpowiedzialny: Michat Walter. 


Drukarnia Państwowa w Łodzi, Piotrkowska Nr. 85. 


